
O 11

liLU.]£ll WARSZAWSKI.
J lS  96.Kwiet/iis- —

Środa.
llok  1649.

Ju tro ,  Śgo Juljusza Papieża. 
P rzyby ło  dnia godzin 6 minut 9.

Mnóstwo pobożnych tak z samego miasta jako i po 
blizkicb okolic, pospieszyło na doroczną Uroczystość, 
Obchodzoną w drugie  Święto Wielkiejnocy, w Kościele 
0 0 .  B on ifra tró w , pod nazwą E m a u s .  Amatorowie 
muzyki pod przewodnictwem JP- Chwaliboga, w cza­
sie W otyw y , odśpiewanej przez X. Prowincyała tegoż 
ZakoDu, wykonali Mszę N. T .  Nideckiego; zaś podczas 
Summy,celebrowanej.przez Przełożonego Zgromadze­
nia XX. Franciszkanów  w Warszawie, Mszę J. Kro- 
gulskiego, Z o r o w a ś  M a r j a .  Sn/o basowe młodego 
Amatora, oraz K anta tę  na ZM ARTW  Y C H W S T A N IE  
P A Ń S K IE , do k tórej muzykę napisał J .  Krogulski, 
zaś stosowny wiersz, X. J. N. K.

W  Kościele Ewangelickim, Augsburgskiego w y ­
znania, w wielki P iątek o godz: 2 j i  z południa, w yko­
naną została przez ch ó r  złożony z A rtystów  i Amato­
rów , pod dyrekcją PP. F re jtra ,  motetta Neukom- 
m a. W  pierwsze zaś święto W ielkiejnocy, w czasie 
Nabożeństwa, tenże sam ch ó r  z towarzyszeniem całej 
o rk ies try ,  exekw ow ał P salm  2 4  F ry d e ry k a  hchnei 
dera i H ym n  Mozarta. Orkiestra i chóry  razem ze 120 
osób złożone, oraz dyrygujący .prze jęc i klasyczną kom­
pozycją N tu ko m m a , Schneidera  i M ozarta, oddali 
wszystkie jej piękności i szczytne myśli z wzorową do­
kładnością, i przyczynili się do obudzenia w sercach 
licznie zebranych w Kościele Chrześcjan, tych pobo­
żnych i uroczystych uczuć, z jakiemi obchodzić p o ­
winni Pamiątkę śmierci i Z m a r t w y c h w s t a n i a  s w e g o
ZBAW ICIELA.

N .P A N  mianować raczy ł  Kawalerami O rderu  Śtej
A n n y l ik i : ,  Pułkownik ó w a r ty le r j i :  K nyszew a, Adju­
tants Starszego w Zarządzie ar ty le r j i  armji czynnej; 
(iarbunow a Iszego, Zarządzającego Arsenałem W a r ­
szawski®, • Kapitana Seliw anow a  Naczelnika Kance- 
larji tegoż Arsenału. Tegoż  O rderu  III  ki:, Sztabs- 
Kapitanów: Bogajewskiego, Starszego Adjutanta Za- 
rządu  Naczelnika ar ty ler j i  armji czynnej; Janiewicza, 
p. o. Naczelnika Wy działu przy  tymże Zarządzie; No- 
m ikow a ,t» rty  lerji garnizonowej Nowogieorgiewskiej; 
Łotnonosa, z Iwangorodzkiej; B abarykina  2go, z Za- 
roośeia, i Asesora Kolegjal; Noskowa, Ober-Audytora 
Zarządu Naczelnika a r ty le r j i  armji czynnej.

Rozkazem dziennym C e s a r s k i m  z d. I4/ z s  z. m., P u ł  
kownik S ie n k ie w ic z  U z y ,  Dyżurny Sztabs-OficerXgo 
O k rę g u Korpusu Oddzielnego Straży W ewnętrznej,  
przeznaPtor,y 70stał na Pomocnika Naczelnika W ojen­
nego Gub- Radomskiej.

Rozkazem dziennym C e s a r s k i m  z  I4/zs 7. m.. awan­
sowani zostali: do stopnia Pu łkow nika:  Podpułko­
wnik artyl; Lew szyn 2gi, zostający przy Zarządzie 
a r ty le r j i  armji czynnej; do stopnia Podpułkow ników :

Kapitanowie Z m iejew  i Rakicki, Zostający przy Arse­
nale Warszawskim; D aragan, Adjutant Starszy Zarzą­
du  arty ler ji  armji czynnej, FForonow i Korostowzew, 
Adjutanci Naczelnika arty lerji armji czynnej; do s to ­
pnia Sztabs Kapitana: Porucznik Rot, Adjutant Naczel­
nika a rty ler j i  armji czynnej.

Z mocy przepisów z roku 1836 przez N a j j a ś n i e j ­

s z e g o  PANA zatwierdzonych, JO. Xiążę N a m i e s t n i k  
udzielić raczy ł pensje i wsparcia dożywotnie nizszym 
stopniom byłego  Wojska Polskiego, oraz icb wdowom 
i sierotom: P ensje:  Sierżantowi Starszemu F r a n u ­
som, rs.  75. Podoficerom: Jakóbowi N  agłowskiejnu, 
r t .  75; Łukaszowi Przepiórkiewicz, rs. 56 k. 25; 
nierzowi Walentemu Owczarek, rs. 30; Joannie Asa; 
dakowskiej, Wdowie po Podoficerze z Komend Inwal: 
lOgo O kręgu  Straży Wewn:, rs. 56 k .2 5 ,  w połowie 
dla niej, w połowie dla 2ch jej có rek :  f °« “ ny ' . AP0 
lonji-Mirjanny; Katarzynie Piaseckiej, W dowie p» 
Podoficerze z Inwalidów do żadnej służby nieużytych, 
rs. 56 k .25 ;  w połowie dla niej, w połowie dla córki 
jej Rozalji. W sp a rc ia  dożywotnie: Podoficerowi Ka­
rolowi Zielińskiem u, rs.3l); Marjannie K rym ulskiej, 
W dowie po Żołnierzu  z Komend Iowalid: lOgo Ukrę. 
Straży Wew:, rs. 30, w połowie dla niej. w połowie 
dla 3ga jej dzieci: J a d w i g i - W i k : - J Ó * : ,  Ludw.ka i Joze- 
f t ;  Józefie Norejko, W dowie po Żołnierzu z b. Kor- 
pu-u Inwalid: i W eteranów, rs .30 ,  w połowie dla niej, 
w połowie dla córki jej Marjanny; Katarzynie Jany, 
W dow ie  po P o d o f :  z b. Korpusu Kadetów Kaliskich, rs- 
30, w połowie dla niej, w połowie dla 2ga jej dzieci: 
M arjanny-W eroniki i K aro la-Sylw estra ; Franciszce 
K raków ka, W'dowie po Kaoonjerze z kompaoji 4tej 
lekkiej a r ty ler j i  pieszej b. Wojska Pols:,rs .  15.

Jak w  latach poprzednich, tak i tego roku, z ona 
przez łaskawych dobroczyńców złożonych, pr*y*P»- 
sobionem zostało święcone dla ubogich z n a j d u j ą c y  
się w zarobkowym  domu. Obok święconego. cn na, 
nie przepomniano dla nich i o duchownym, Ja . ,  . , 
ga  mawiał,  obroku. Rozrzewniającem było. w dzitc 
tych nieszczęśliwych, (k tó rych  gorliwy Kapłan « o j ­
cowską czułością najmilszemi w C h r y s t u s i e  acią i 
siostrami nazywał),  b ijących się w pierś z łzami 
szczerej skruchy, obiecujących poprawę. Osoby na­
leżące do Administracji tego zakładu, dwie Siostry  
Miłosierdzia z domu S g o K a z i m i e r z a ,  tudziez miejsco­
wa s ł u ż b a  onego, uprzejmie i gorliwie zajmowały się 
podziałem przywiezionych zapasów pomiędzy 470 u-

b° l ) Cpociagi z Łowicza do W arszaw y dotąd o go: 7'/* 
rano odchodzące, odchodzić będą t  Łowicza o godz: 
rano, a przychodzić do Warszawy o godz: 9 raao- i )



Pomiędzy stacjami Częstochowa i Granica, przydany 
zostanie nowy pociąg korespondujący z pociągami za- 
gradicznemi Krakowsko-Wiedeńskiemi. Pociąg ten od 
chodzić będzie z Częstochowy do Granicy codziennie o 
godz: 874rano , a ze Stacji Granica do Częstochowy o 
godz: 4 ’/4 popo łudn iu .  Oprócz powyższych odmian, 
bieg innych pociągów bez żadnej zmiany pozostaje, po­
ciągi te jak dotąd odchodzić będą z W arszawy do G ra­
nicy o godz: 7 rano, do Częstochowy o godz: 12 w po ­
łudnie, a do-Łowicza o godz: 4 po południu.

Za przyjemną żeglarską nowinę donosiemy, iż w tych 
dniach odpłyną z Warszawy doSandomierza, dwie ga- 
bary  żelazne. Obok tego jeżeliby kto miał jaki ła d u ­
nek dla przesłania go do miejsc pośrednich pomiędzy 
temi miastami, to poinformować się może bliżej w B iu­
rze żeglugi parow ej przy  uli: Nowy.Świat N r o ł 2 4 5 ,  
w pałacu Andr: Hr: Zamojskiego.

Święcone, święconem; zabawy, zabawą; a szmigus, 
szmigusem. Z powodu jednych, niezapominano także i 
o drugim ; wszystkie perfumy, pachniące wody; a na- 
dewszystko naturalne z pompy, by ły  w  ruchu  od rana. 
W czoraj zaś o godz: lOtej wieczorem nastąpił ogólny 
szmigus, to jest lunął deszcz rzęsisty.

Jeszcze słóweczko o kapeluszach drewnianych. Ka­
pelusze te robione w kolorach białym i zielonym, bia­
ły m  i różowym, per łow ym  i białym, żó ł tym  i zielo­
nym, będą zdobione girlandami z kwiatów z 4ch pór  
roku ,  albo i wiosennych.

Wczoraj złożono w Redakcji K urjera  od X .C .  zł .  6 
g r .  20 dla Kaleki w domu Glerta .

Osobom często zgłaszającym się po Zabawki dla Pa­
nienek, donosi F abryka  Mintera, iż obecnie w y k o ń ­
czyła  takowe we wszystkich wielkościach i gatunkach, 
a mianowicie: sprzęty kuchenne, serwisy stołowe, do 
kawy i herbaty  w 14tu różnych  kompletach od 2ch 
zło tych do 6ciu z ło tych g r .  20.

Kurs w czora jszy : Listy zast: nowe, za 100 z ł .  żąda­
ją  rs. 14 k. 60 (z ł .9 7  gr .  10), dają rs. 14 k. 56 j z  (z ł .  
97 g r .3 ) ;  wartość kuponu kop.18.— Obligi Skarbowe 
4°/°< ®a rsr: żądają rsr:  73, dają rsr:  72 k. 50.

Z  Petersburga. —  Jenerał  a r ty lerji  Euler , C z ło ­
nek Rady Wojennej, i Jenera ł  Lejt: artyl: W  aksmut, 
rozstali się z tym światem.

Anglja. —  Lord  Palmerston  2go b. m. dał zape­
wnienie w izbie niższej, iż Austrja  nie myśli o powię. 
kszeniu swoich posiadłości we W łoszech północnych. 
—- Z powodu świąt,  Parlament odroczył się na 2 t y ­
godnie.—  Znaczna liczba mieszkańców Londynu, p o ­
stanowiła oddać paryzkiej gwardji  narodowej odwie­
dziny wzajemne w święta Wielkanocne.

A u str ja . —  Dziennik Lloyd  donosi, i i  na Wołosz- 
czyznie zebrano 21,000 austrjackiego wojska, 3000 ko­
ni i 50 armat gotowych do boju, a inny korpus na g ra­
nicy Siedmiogrodu, także wkrótce wznowi działania 
przeciw rokoszanom.—  W  posiadłości Arcy-Xeia Ja­

na  w S ty rj i ,  czynią przygotowania do blizkiego jego 
powrotu .  —  Pożyczka pęzymusowa jest wstrzymaną, 
ponieważ skarb  spodziewa się zasiłku z kontrybucji 
100 miljonów opłacić się mającej przez Sardyuję. —  
Głoszono, że i Xżę Windischgraelz p rzy b y ł  do Oło­
muńca  na naradę Ministrów, na k tórej znajdował się 
ta k ie  G ubernator  Welden; wszakże listy z Pesztu o- 
trzym ane 5go b. m- w stolicy, donoszą, i e  X ię  W in- 
dischgraetz zostaje w Peszcie.—  5go b. m. 3bataljony 
piechoty w y ru szy ły  z Wiednia do W ęg ie r .— K w ate r­
mistrz jeneralny armji włoskiej Feldmarszałek P o ru ­
cznik Baron Hess, o trzym ał wielki K rzyż o rderu  Leo- 
polda, a Feldmarszałek Porucznik Schoenhals, o rder  
żelaznej korony klassy Iszej.— Wiedeń  w y n u rz y ł  ż y ­
czenie, aby uzbrojono znowu część gwardji  narodo­
wej, która gotową jest pełnić służbę, gdy tymczasem 
załoga w yruszy  do W ę g ie r .—  Internuncjusz austr: 
w Stambule, Hrabia Sturm er, ma p rzybyć do Ołomuń­
ca .—  Szef sztabu g łów nego przy Feldmarszałku R a ­
deckim, Feldmarszałek Porucznik Hess, ma otrzymać 
dowództwo w W ęgrzech .—  Zamek Hradszyn  w P ra ­
dze czeskiej, urządzony zostaje na pobyt stały Cesa­
rza Ferdynanda .—  A rcy-X ię  Wilhelm  w yjechał do 
W łoch ,  z orderami dla bohaterów ostatniej wypraw y. 
—  Dnia 2go bieżą: m. wznowiono bombardowanie 
Komorna. —  Dowódzca korpusu oblężniczego pod 
Komomo, u ż y ł  z pomyślnym skutkiem wojennego 
podstępu. Wiedząc, iż z twierdzy spodziewają się o d ­
sieczy ze s trony korpusu Goergey, kazał swojemu 
wojsku wykonać walkę pozorną. Ż-iłoga dała złudzić 
się, i wykonała wycieczkę, przyczem wojsko cesarskie 
pojmało dwa bataljony honvedu. —  P odług  gazety 
pragsk ie j ,  Xżę Windischgraetz mający z łożyć do­
wództwo, bawi w tern mieście.

Danja. —  Marynarka duńska miała już  zabrać 9 
statków niemieckich.

Francja . —  Karol Albert 3go b. m. wieczorem 
p rz y b y ł  do Paryża  przez Antibes, M arsylję, lu lu -  
zę i Bourges- Z M arsy/ji pojechał iokognito extra- 
pocztą 4ma końmi; w hotelu de I'Europe  w Tuluzie 
poznał go Don Henryk, mieszkająey w tymże hotelu, 
a wydalony z M adrytu. Skoro gruchnęła wiadorneść 
o przybyciu  Karola A lberta, mnóstwo ciekawych 
zgromadziło  się przed hotelem. Pocztylion o trzym ał 
rozkaz ruszyć drogą do Bajony, za miastem jednak 
zwrócono się do P a ryża ,  dokąd p rz y b y ł  także X d s  
Gioberti. P od ług  dziennika Sporów, między rządem 
sardyńskim a austrjackim, toczą się układy o zawarcie 
trak ta tu  zaczepnego i odpornego, na mocy k tórego  
oba państwa obowiązują się przedsięwziąść in te rwen­
cję we Włoszech środkowych, doprowadzić do skutku 
federację państw włoskich, której stolicą będzie Me- 
dyolan; za to Piemontowi mają być przyznane Xztwa 
Parm y i Piacenzji.—  W M arsy/ji oczekują przybycia 
J e c o  Ś w i ą t o b l i w o ś c i .— Ministerstwo handlu oznajmi-



ło , iż p o r ty  sycylijskie od lg> b. m.są blokowane prze* 
flottę neapolitańską.—  T ry b u n a ł  najwyższy w Bour- 
ges skazał oskarżonych B arbes  i Albert na dożyw ot­
n ą  deportację ,  B lnnqui na 10-letnie, Sobrier  na 7- 
letnie, R aspail na 6-letnie, Flotte i Quentin  na 5-letnie 
"ięzienie. Jenerał Courtais, Degre  zwany Pompierem, 
Rorm e  i kFilain, zostali uznani niewinnemi. Nad­
to przeciwko nowo-przybyłemu H uber, wytoczony 
jest proces oddzielny. Nakonieczaś: Ludwik Blanc  
Heigneuret, Honneav, Cavssidiere , L a viro n  i Chan- 
Ce/, skazani zaocznie na deportac ję .—  Między gwar- 
dją narodową kursują listy składkowe, celem zebrania 
rocznej pensji 50,000 fr: dla Jenerała C hangarnier, 
Wykreślonej przez Zgromadzenie N arodow e.—  Zna­
komity malarz i rzeźbiarz Antoni M oine.odebra ł sobie 
życie.

H iszpan ja —  Poseł austr: Hrabia Esterhazy  28go 
*. m. z ło ży ł  Królowej w imieniu swojego Cesarza, o r ­
der M a rji  'fe re ssy . P odług  innych, Cesarzowa wdo­
wa przesłała Królowej i Xiężnie M ontpensier, godła 
orderu  Krzyża g-wiazdowego.

N iem cy-—  II  denderski Kontr-Admirał A rrien s ,  
na posłuchaniu prywatnem, mianem u Króla w Poczt- 
darnie Ggo b. m., p rzedstawił pismo swojego M onar­
chy, zawiadomiające o śmierci Króla holenderskiego 
W ilhelm a  / / ,  i o wstąpieniu na tron  nowego Króla.—  
Pruskie ministerstwo handlu, przem ysłu  i p rac p u b l:o -  
g łns i łe ,  iż stosownie do oznajmienia ministerstwa m ary­
narki w Kopenhadze, oprócz blokady portów  w Xięz- 
twach Szleswig-Holsztyn, zapowiedzianej 7go z. in., 
nastąpi z dniem 5tym b. m. blokada portów : Ha m in, 
Nw inem unde , W olgost, G reifsw ald , S tra lsundu  i 
Rostoka; z dniem zaś 12 b. m. blokada portów  P ilłau  
(P iław y) \ G dańska , jakoteż rzek W ezery, E lby  i 
Jahdy- Poseł pruski w Londynie  za otrzymaniem po­
wyższego zawiadomienia, 2 g o b . n i .  w y p ra w ił  nieba­
wem duży parostatek na kanał tUanszy, aby ostrzedz 
statki niemieckie przed grożącem im niebezpieczeń­
stwem.—  Z Flensburga  piszą 4go b. m.: Dziś spodzie­
waną była bitwa stanowcza z Duńczykami; Jenerał 
B onin  przeniósł swpją kwaterę główną do Quars; od 
samego rana trwa pochód wojska w kierunku północ- 
nym. Duńczycy wrócili jednak w nocy do wyspy Al- 
sen, z tej strony mają ty lko  w posiadaniu oszańcowanie 
przyczółka  mostu. Dziś przed południem widziano 
w zatoce fregatę duńską, która później znikła. Od 
strony H a d tr s ’eben straże przednie nieprzyjacielskie 
znajdują się w G ienner, o milę około ud A penrade;  
ostatnie miasto zostało opuszczone przez wojsko Związ­
kowe. Duńczycy 3go b. m. jednocześnie w 3ch pun­
ktach wtargnęli do Szleswiga: 1) Do Svndeivilu . 2) 
Od strony Holding na Hadersleben. 3) Nieco dalej 
w stronie zachodnie?, w kroczy ły  oddziały jazdy nie­
przyjacielskiej.  Na wszystkich tych punktach za­
szły utarczki z strażami przeduiemi; ze strony niemiec­

kiej w pierwszej rozprawie 4ch ludzi po leg ło ,  IG zo­
stało ranionych, a 4cb popadło w niewolę. — Z E -  
ckernfoerde  donoszą: 4go b.m. po południu o Gej za­
w inęły do tutejszej zatoki, następujące statki duńskie: 
O krę t  linjowy C hrystjan  o 84  armatach, fregata Ge- 

f io n  o 42 armatach, b ry g  S t. Croix, parostatki G eyser, 
S k irn er  i 3ci parostatek z 6ciu statkami przewozowe- 
mi, k tóre  nad wieczorem stanęły na kotwicy pod N oer  
na wstępie przystani; niektóre z tychże o /ej zawinę­
ły  do portu  Eckernfoerde, gdzie ogodz: 8ej rozpoczę­
ły  ogień na baterje nadbrzeżne, k tóre  dzielnie odpo­
wiadały. Po kilku godzinnej bitwie, okrę t  C hrystjan  
E I l l  w padł na mieliznę, a parostatek Gefion  u trac i ł
ster. Na sta tku komandorskim wy wieszono flagę par- 
lamentarską, jakoż i oznajmiono przez Parlamentarza, 
i e  jeśli baterje nadbrzeżne ogień zawieszą, ats-s statki 
m ogły  po r t  opuścić, tedy miasto będzie szanowane, 
w przeciwnym razie zamienią je w gruzy. Władza w o j­
skowa odpowiedziała, iż nie można zapewnić w s trzy ­
mania ognia; władze zaś miejskie oświadczyły, że będą 
umiały znieść nieszczęście dla obrony kraju wy magane. 
Wszakże dowodzący Xżę Sasko-Koburgski Gotha  ze­
zwolił na 2-godzinne zawieszenie broni, a poszkodowa­
ne oba parostatki uży ły  tego czasu, aby w ypłynąć  na 
zatokę i naprawić swoje szkody ;ok rę t  linjowy s ta ra ł  
się uwolnić z mielizny, skoro mu się to udało po 3-go- 
dzinnej pracy,  przez k tó ry  to czas ogień spoczywał, 
p rzy w o ła ł  do siebie jeden parostatek, aby go z p o r tu  
wyholow ał. Parostatek podniósł kotwice i zaw róc ił  do 
portu ,  lecz za otrzymaniem 2ch ostrych w ys trza łów  
z baterji północnej, oddalił się z przystani ku wschodo- 
w i. Tymczasem nadeszła godzina 5ta, a wszelsi powód 
do dłuższego wstrzymania ognia ustał; przez ten czaa 
umieszczono pó łba te r j i  nassauskiej między baterją po ­
łudniową a miastem, w taki sposób, iż oba statki znaj­
dujące się na kotwicy, mogły być obstrzelaoe z ty łu  na 
ca łą  długość. Ogieii z żywością rozwinięto, a ok rę t  li­
njowy rozpią ł tyle  żagli, aby m ógł ruszyć z miejsca, 
i podniósłszy kotwice usiłował bokiem płaskim stanąć 
na przeciw baterji południowej, i uniknąć ognia bate- 
r ji  nassauskiej. P rzy  tym manewrze niezręcznie w y ­
konanym, osiadł powtórnie na mieliźnie i to w odle­
głości w ystrza łu  od baterji południowej, która miota­
ła  na niego tak dobrze wymierzony ogień kulami rop- 
rzarzonemi, iż okręt w przeciągu pół godziny zapalił 
się, w skutek czego zmuszony byłstrzelania zaniechać 
i użyć swojej osady do gaszenia płomieni; gdy mu się 
to nie udało, s łynny ten okrę t  z takim przepychem w y ­
ekwipowany, musiał flagę duńską schylic przed szles- 
wigsko-holszty ńską baterją o 4ch armatach. Teraz w y­
mierzono ogień przeciw pozbawionej s te ru  fregacie 
Gefion, k tó ra  musiała także zdać się na łaskę i nieła 
ske; o kwadrans na 8 okręt z znajdującemi się n» nun 
200 ludźmi, został wysadzony w pow ie trze .  Na. fr®&a ' 
cie Gefion miała znajdować się 03ada 250 ludzi zdro-



swych i 150 ranionych; wywieszono zaras na niej flagę 
niemiecką i osadzono ją wojskiem związknwem. Do­
wódca baterji południowej ratu jąc osadę okrętu linjo- 
s*ego, wraz z okrętem został wysadzony w powietrze. 
Xżę Sasko-koburgski Gothn odznaczył się zaszczy tnie 
w tej pierwszej rozprawie morskiej.— Deputacja frank- 
forcka 5go b. m. wy jechała z B erlina . —  F rankfurc­
kie Zgrom: Nar: odroczyło  się do 11 b. m.

Szw a jca r ja - —  W bitwie pod N ovara poległ tak- 
ie ,zostającv w służbie a u s t r : ,  waleczny szwajcarski Hr: 
Rudolf Sa/is YAzers.— Lawina śniegu dnia 31go z. m. 
spadła z g o r y  Sgo B e r n a r d a , zabiła trzech ludzi i pa ­
r ę  koni.

(Płochy. —  Na przypadek doprowadzenia doskut-  
k u  związku włoskiego, Lnmbardjai Wenecja będą mia­
ł y  10 g łosó tf ,  Neapol 10, Piemont 10, Rzym 6, Toska- 
nja 3, Modena 2. Zasadą nowego trak ta tu  będzie p rz y ­
wrócenie W . Xc*a Toskańskiego i CLick-Sgo. Sardy- 
nja za koszt wojny zapłaci 100 miljonów. Król (Pik- 
fo r  E m anuel 29go z. m. z ło ż y ł  przysięgę przed sej- 
l»em połączonym. —  Feldmarszałek  R adecki miał 
sk łonić się złagodzić warunki rozejmu, jeśli F rancja i 
Anglja podejmą się rękojmi.

Rozm aitości—  Królewskie T ow arzystw o  Nauko­
we w E dym burgu , kazało w’ r. z. w ybić medal na cześć 
N e p ira  M erczistona , wynalazcy logary tmów. Po­
piersie N ep ira zrobione zostało na tym medalu wedle 
p o r tre tu  malowanego za życia tego znakomitego mate­
m a ty k a .—  Obrachowano, że drzewo średniej wiel­
kości ma około 26,000 liści, każdy zaś liść wydaje 
z  siebie dziennie około  10 granów  pary .  Z tego za­
tem  w ynika,  iż drzewo wydaje z siebie dziennie o- 
ko ło  200,000 granów  czyli przeszło 26 funtów pa­
r y .  T o  nas objaśnia, zkąd bierze się taka massa 
wody w ch m u ra ch .—  Chińczycy nieużywają do pisa­
nia piór, ty lko  penzelków. Atrament robią z kopciu 
olejowego, k tó ry  przyrządzają na sposób farby olej­
nej. Gdy mają pisać, wykładają  trochę tego atramentu 
na p ły tę  kamienną lub drewnianą, maczają w nim pen- 
zelek i piszą. Z tą d  też pochodzi, i e  tak mało u nich 
P isa rzy . bo wszyscy prawie są m a la rza m i.—  Do 
słynniejszych automatów, należą zrobione około roku  
1760, przez Misjonarza Thibauta (Tibota) ,  dla Cesa­
rza  Chińskiego; b y ły  to Iwy i tyg rysy ,  k tó re  za nakrę­
ceniem chodziły  30 do 40 kroków. Niejaki E ppinger  
Bawarczvk, z rob i ł  także w r. 1760 bożka P ana . k tó ­
r y  kilka sztuczek na flecie, własnym tchnieniem o d g ry ­
w ał.  (Takie automaty by ły  okazywane i «  W arsza­
w ie )  >iBrat mój, mawiał M irnbeau, uchodzi w na­
szej rodzinie za simplexa i niewiniątko; w każdej innej, 
za szczwanego franta by uchodził ” —  Pewien weso­
łego humoru bogacz, ile razy w yjeżdżał kare tą , b ra ł  
z sobą duży worek pieniędzy, a gdy zewsząd uprzeime 
padały ukłoDy, on worek czapką ustro jony wychylał 
z wielkim respektem i wdzięcznością z karety.

S 7 \  R A D \ .
P ie rw szy ch  d ru g ic h  i t r z e c ic h  n ieiału jcie  przecie, 
W szak to opasły sługu* z stołów waszych zmiecie,
Lepiej więc je  starannie razem pozbierajcie,
Do nich tr z e c ie j  i c z w a r te j , po kęsie dodajcie,
I głodnym  ofiarujcie, to im ulgę spraw i,
A za te w s zy s tk ie  pewno BÓG pobłogosław i.

(Zeszła Szarada K o b ia łka ),

PR ZY JEC H A LI do W ARSZAW Y.
Brtihl Henr: D októr z Sochaczewa; Celiński Konst: Oby: zC eliny; 

Gawroński Teofil Ob: zO rątek ; Grudziński Adolf Urzęd: z Łyszko­
wic; Łem picki Leon Rejent z 'V todaw y; Pruszak Konst: Ob: z  Ber­
lina; Paprocki Konst: Urzęd: z Olkusza; Rzewuski D en- Ob: zS iel- 
ca; R ycliter Alex: Ob: z. Kosieni; W ojdę Maur: Oby: z  Oporowa; Za­
borowski Ign: Oby: z Zalesia. (G. P.)

l)ON!E81MIA.
Potrzebnym  jes t na wieś 10 mil od W arszaw y, NAUCZY­

CIEL do m ałych Dzieci. W iadomość przy  ulicy Długiej pod 
N r 557; wskaże P uszk a rz .—  Tam że po trzebna je s t uzdatniona 
KUCHARKA.

Rejent Kancelarji Okręgu P iotrkow skiego. Z powodu niedoszłej 
licytacji w dniu dzisiejszym dóbr Golesz z  przyległościam i, zaw ia­
damia Szan: Publiczność, iż pow tórny term in do fi-letniego wy 
dzierżaw ienia pomienionych dóbr Golesze z przyległośclam i, o- 
znaczony został na dzień 1 5 /2 7  Kwietnia r. b. rozpoczynając od
godziny 1 1 z rana , w Kancelarji Rejenta w mieście P iotrkow ie u-
rzędującego. W edle złożonych warunków licytacy jnych , k tóre 
każdego czasu przejrzane być m ogą, każdy przystępujący  do 
licy tacji, obow iązany złożyć przed rozpoczęciem onej na wadjum 
R s.600. L icytacja rozpocznie się od summy rs. 1200.—  M arkow ski.

200 sztuk MACIOR w dobrach Relna pod G ostyni­
nem, są do sprzedania; odebranie ich nie może p rę ­
dzej nastąpić ja k  po strzyży. Zawód grom ady w rze­
czonym Dum: powiększej części jes t znany, dla tym 

większej wszakże pewności kupującego, zapew nia się. iż są zd ro ­
w e, młode powiększej części a wszystkie zdatne do przychów ku, 
odznaczają się wyrównanem miiein i obfitością w ełny. Każdego 
czasu można je  widzieć na miejscu, i z Rządcą tamtejszy m o cenę się 
porozumieć.—  T ry k i z r .  40 i 47, są zawsze do nabycia.

LOKAL (drugie p iętro ) złożony z Salonu, 2oh Pokoi, Gabi­
netu  i Kucbui angielskiej, j es( każdego czasu do najęcia, p rzy  
ulicy Nowe Miasto w donui Nr 358. Nadmienia s ię , że Lokal 
ten znajduje się w najporządniejszym  stanie i nie tylko rocznie, 
lecz kw artalnie, a naw et miesięcznie wypuszczonym być może. 
W iadom ość u w łaściciela w tymże domu na 3m piętrze.

POKÓJ duży frontow y, z Przedpokojem , na 2m piętrze, w do­
mu N r 948 przy ulicy Ptaszej, za Żelazną bram ą, dogodny na 
pomieszczenie 2ch lub 3ch Kawalerów, je s t do wypuszczenia na 
kw arta ł za Rsr. 15. W iadomość u Stróża Jana w tymże domu.

Onegdaj między 2gą a 3cią godziną przechodząc 
Krako.-Przedro:, około handlu Spiskiego, zginęła 
SUCZKA z rasy w yżełków  angielskich, biała, z ła t­
kami kasztanowatem i, uszy dość długie strzępiaste, 

piersi zupełnie gołe. Łaskaw y Znalazca raczy takow ą oddać 
za stosowną nagrodą, w gmachu T eatralnym , do P. Makowskiego.

Onegdaj p rzy b łąk a ł się PIESEK, z rodzaju w y- 
żełków  angielskich, do domu pod N r 1245 B, przy  
ulicy Nowy świat położonego; w łaściciel po o d ­
zyskanie onegoi, może zgłosić się do odźw ierne­

go pomieuioncgo domu.

Dziś rano ciepła stopni 2. W czoraj w południe c iep ła  1.
W ysokość wody na W iśle stóp 8 cali 5.
W e Czw artek, P iątek  i Sobotę, w obu T eatrach  nie będzie 

widowiska.


